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Lud 1>1>Iski wspomina jego imię 
z szacunkiem i miłością, Przed ośmiu 
la.ty - 28.11.1942 został zamordowanv 
Zdradzieckim stnałem zza węgla Ji, 
den z wielkich bohaterów polskiej 
Jąa$y robotniczej - Marceli NoWot­
ko, płomienny rewolucjonista, wal­
czący w szeregach SDKPiL, KPP, 
a w chwili powstania PPR - pierw-

w obawie przed kleski1 
polityki zagranicznej USA 
proso amerykańsko bije na alarm 

szy jej sekretarz. 

»Opuście nasze porty I« 
QJOla 
lud lrancuslf.I 

Poniżej ogłaszamy przegląd głosów prasy amerykańskiiej 
na temat rozbieżności między uczestnikami Paktu Atlan­
tyckiego, jakie ujawniły się w związku z wojną koreańską. 

Dziennik „Prawda", który zestawił ten przegląd, pisze 
na wstępie: Gdy imperialiści amerykańscy rozpętywali 
wojnę w l{orei, spodZ!iewali się oni m. in. wykorzystać za­
ostrzenie się sytuacji międzynarodowej, by skonsolidować 
sojusz atlantyck1i oraz przezwyciężyć rozbieżności w spra-

GENEW A. 27.ll. Jak donoszą z wie remilitaryzacji Niemiec zachodnich. Obecnie prasa 
Paryża, we Francji przybiera na &l- amerykańska zadaje pytanie czy wojna w Korei nłe do-
le fala prote~tów przeciwko poby- prowadzi do zupełnego rozkładu sojuszu atlantyckiego 
towi wojsk amerykańskich w por· i do międzynarodO\vej izolacji USA: 
tach francuskich. 26 bm. protesty o-

,,ZACHÓD W OBLICZU NAJ- rei jest zagrożona w związku z polityką głosiło 46 działaczy społecznych de· w stosunku do czerwonych Chin. Ale w 

Charakterystyczna Jest uwaga kores­
pondenta, że Anglicy traktują bardzo 
nieufnie gen. Mac Arthura, którego je­
den z członków rządu angielskiego na­
zwał w prywatneJ rozmowie „tajną bro­
nią Rosji"„. 

Dziś mija 130 la.t od· dnia urodzin 
Fryderyk.a Engelsa, współtwórcy so­

cjalizmu na.ukowego. 

Olen§qHla 
wojsk ludowych 
w Vietnamie 

GENEWA, 27.11. Agencje zachod· 
n ie donoszą, że vietnamskie wojska 
ludowe wyzwoliły miejscowość 
Chuc-Ha,i-Son położoną w odległoś· 
ci 36 km na zachód od Moncay. 

Paryski „Monde" podaje. że w 
czasie ewakuacji Langson Francuzi 
pozostaw·ili 1.300 ton amunicji. 200 
tysięcy litrów benzyny, 2 tony mle­
ka skondensowanego, zna~ne ilości 
żywności oraz ekwipunku. 

ATAK REAKCJI 
partamentu południowa Charente. WIĘKSZEJ PRÓBY SOLI- Lake success postawiono na kartę zaga.-
Żądają oni wycofania wojsk ame- DARNOŚCI" dnienie o większej na.wet doclostoścl, 
rykańsklich z portów francuskich t Na łamach ostatniego numeru pisma niż sprawa uregulowari.ia woJny koreań-

na dziennikarstwo 
ANGLICY NARZEKAJĄ NA austriachie 

NIEODPOWIEDZIALNOSC WIEDEŃ, 27.l 1. Prawicowe !cie-

Obecnie Anglicy pokładają nadzieje w 
rozmowach z delegacją chińską, która 
udała się do Nowego Jorku. Londyn u­
waża, że rozmowy te powinny objąć 

wszystkie sprawy Dalekiego Wschodu, 
poczynając od utworzenia „strefy bufo­
rowej" w północnej Korei, a kończąc na 
wprowadzeniu kontroli I<'ormozy przez 
„neutralną komisję azjatycką". Bevln 
chce również omówić sprawę ewentual­
nej roll „czerwonych Chin" w opraco­
waniu traktatu pokojowego z Japonią. 

oświadczają , że będą WTaz z całą „NEWS WEEK" czytamy m. in.: „w clą. sklej. Zachód znl\la'.l!ł si.ę w obliczu naj-

1 dn Ś · oł d . hod . gu minionego tygodnia wojna koreań- większej od czasu zakończenia wojny 
u o erą p u mowo - zac ruego ska zaczęła clawać Rosji ha:.dw pokaźne światowej próby swej solidarności w wal 
wybrzeża Francji walczyć o to, aby dyWldendy. Jednomyślność między Sta- ce przeciwko silom komunistycznym"„. 

l\.MERYKAŃSKIEJ POLITYKI rownictwo zwiąmrn zawodowego 

ZAGRANICZNEJ 
- porty Francji pozostały francuski· i nami Zjednoczonymi a ich głównymi so- Dla potwierdzenia. tej opinii, pismo · • lk 

1 
h 

1 
. / przyt2cza doniesienia swych korespon-m1. ,uszn am na zac odz e w sprawie Ko- dentów z Londynu I Waszyngtonu. 

Według doniesień waszyngtońskiego 
korespondenta tegoż pisma, przedstawi­
ciele Departamentu Stanu potwierdzają 

istnienie w Anglii obaw przed tym, co 

dziennikarzy austriackich postana. 
wiło usunąć ze związku - redakto­
rów naczelnych szeregu czasopism 
m. in. „Oesterreichische Vclksstim­
me", „Der Abend", .. Tagblatt am 
Montag'', „Neue Zeit", „Salzburger 
Tagblatt", „Tiroler Ne11e Zeitung", 
„Wahrheit" i „VolkswUle" za popie~ 
rani-f' n;e<la „neg trajku powszech· 
nego w Austrii. 

U ęc zerish a §n1ierć • Sv eten Zujowlcza 
Wczorajsza Trybuna Ludu podała go przekonania demokraty~e. u· 

następującą wiadomość: marł w tych dumach w jednym ze 
Wiedeń (od własnego korespon. szpitali Belgradu, dokąd został prze 

denta). - Według uzyskanych tu wieziony z więzienia, 
wiarogodnych informacji - Sveten Żujowicz umarł wskutek wytwo­
Źujowicz, znany komunista Jugosło- rzonego dlań nie dającego się znieść 
wiański. aresztowany przez katów j reżimu więziennego i tortur. 
tłt<Jwskich w marcu l!lł8 r. za. Je-

Głos pokoju w Nowym Jorku 
Wiec 5000 młodych robotników i studentów 

NOWY JORK, 2'1.11. Z oka­
zji I zjazdu ,,Ligi młodzieży 
robotniczej" w NoWYD1 Jorku 
odb_ył się włelld wiec, w któ­
rym wzlęło udział pon&d 5 ty­
sięcy młodych robotników 
l studentów. 

holmskdm nabiera coraz szerszego 
rozmachu. Mimo areszt<l'Wań i ter­
roru w stanie Texa.!I oraz w mias­
tach Boston, Cleveland i Los Ange-
1-06, już pon&d 500 ty!9lęcy młodych 
Amerykanów I Amerykanek złCYiyło 
podpisy pod Apelem Szitokholm­
skim. 

Na wiecu przemawiali: znany pi-
sarz Howard Fast, członkini komi· Z kolei witimy burzLiwym1 okla-
tetu wykonawczego Komunisty<:z· skarn~ zabrał głos Paul Robeson. 
nej Partii USA Elżbieta Fllnn, prze- „Nie reprezentujemy Ameryki 
wodniczący „Ligi młodzieży robotni- Dullesa, Mac Arthura i innych złych 
czej" Griffith, przewodn. 0wiąiJku mocy - oświadczył Robeson. Repre 
młodzieży Porto Rico Arbon i słyn- zentujemy Amerykę wolności i rów­
ny śpiewak Paul Robeson. ności. Eisenhower i Stassen prze-

Howa.rd Fast powiedział. że głów- kształcają uniwersytety amerykań· 
nym zadaniem młodzieży amery- skie w koszary. lecz młodz:i amery­
kańskiej jest uratowanie kraju kańscy robotnicy i postępowi stu­
przed zbrodniczymi machinacjami denci sprzeciwiają się stanowczo 
„ludzi, którzy rządzą Stanami Zjed- zbr-0dniczym planom wojennym 
noczonyr,ni i któr,zy gotowi są p-0grą zwróconym przeciwko narodowi ko­
żyć cały św1at w potokach krwi". reańskiemu, narodowi ch,ińskiemu 

Griffith oświadczył, iż akcja wie- i narodom Zwią·2lku Radz;ieckiego. 
rania podpisów pod Apel_e_m __ szto __ k_-____ _ 

Odzieżowcy wykonali iui 
roczny plon produkcyjny 

Robotnicy zakładów przemysłu I ców całego kraju jest wynikiem ro­
odzieżowego oraz filcowego i guzi- :zwoju ruchu socjalistycznego wspól 
karskiego realizując zobowiązani a, zawodnictwa pracy. Obecnie we 
podje:te ku czci 33 rocznicy Rewo- współzawodnictwie zespołowym i 
lucji Październikowej i II Swi,ato- indywidualnym bierze udział około 
wego Kongresu Obrońców Pokoju, 70 proc. robotników p1·zemysłu o­
przyśpieszyli wykonanie rocz:nych dzieżowego. Szczególnie szeroko ro­
planów produkcyjnych. Państwowe zwija się współzawodnictwo w osią.­
fabryki przemyslu odzieżowego za- ganiu produkcji najwyższej jakości 
kończyły realizację wartościowego oraz „ruch korabielnikowców". W 
planu produkcyjnego na r()k 1950 realirzacJi zobowiązań kongresowych 
w dniu 18 bm. Załogi .zakładów zje- brało udział kilkaset „zespołów 
<l.noczenia przemysłu fiiJcowego wy- 100 proc. jakości" oraz brygad „ko­
konaly tegoroczny plan produkcji rabielnikowców", 
na 57 dni przed terminem, a robot- Dziięk i wzrostowi wspólzawodnic­
nicy zjednoczenia przemysłu guzi- twa i licznym usprawnien'om robot 
kar~ko-::talanieryjnego 50 clni wcześ- niczym, jakość towarów wykona­
niej niż"' przewidywał plan. nych w br. jest wyższa niż w roku 
Zwyc:ęski<! wykonanie rocznych ub iegłym. 

planów produkcji przez ~eżo<w-

Mimo zaprzeczenia pogłoskom, że An­
glia v.rieknle się amer.vkańskieJ pomocy 
wojskowej - donosi korespomtent lon­
d:VńFk.I te~o p«•na - w ionir rz'ldll ~­
gielskiego wzmagaj'! się Istotnie nastroje 
za tym, by nie spieszyć się z wydatkami 
na 7lbrojenia. Przedstawiciele pra.w~i:-o I 
lewego skrzydła partii labourzystowskiej 
w parlamencie angielsl,lm pragną w spo• 
sób najzupełniej konkretny, aby pro­
gram zbrojeń oparty został, przynaj­
mniej nominalnie, na. zasadzie „partner­
stwa", a. nie na podstawie zależności od 
Ameryki. uważają oni, że zwiększyłoby 

to cięf:ar gatunkowy Anglii w sprawach 
zachodu i pozwoliłoby na powstrzyma­
nie dążeń USA do rozwijania olbrzymie­
go wy~cłgu zbrojeń z Rosją„. 

Anglicy nazywają „nieodpowiedzialno­
ścią" pmerykańskleJ polityki zagranlcz· 
neJ, która może uwikłać lr,h w nl„bn, 
pieczną sytuację. Korespondent t'><ienlzi, 
te w riuu ostatnich dni USA były obiek 
tem „eneriicznego natarcia dyplomaty­
rznego ze strony krajów wspólnoty bry­
ty Jsklej". Niektóre spośród obaw bry­
tyjskich wywołane zostały nieumyślnie 

przez sam Departament Stanu. Tak więc 
na przykład - jak donosi korespondent 
- USA wystąplly .z projektem ścigania 

nieprzyjaciela nawet na terytorium Chin. 
Sama Jut wzmianka o teJ ewentualności 
wywołała trwogę wśród Anglików I In­
nych sprzymierzeńców. Australijczycy 
skierowali nawet do USA swego rodzaju 
ultimatum, oświadczając, te powinni być 

Ze związku dziennikarzy usunlę­
to również wybitnego publi<:ystę 
austriackiego, delegata na II Swia­
towy Kongres Obrońców Pokoju -
Ernsta F;schcra, Przyczyną usunię­
cia Fischera ze ·związku był fa'kt, 
że w jednym z czasopi,:m moskiew­
skkł} ukazał się jego artykuł. 

Huragan nad północną 
częścią USA Obecnie co na.)mn!ej lewe skrzycJ!o rz:i 

du broni zasady, w myśl której sojusz 
atlantycki powinien się zbroić w grani­
cach możliwości każdego z sojuszniczych 
państw I bez tadnych bezpośrednich sub­
sydiów amerykańskich. 

Korespondent pisze dalej, że demon­
strancja nlezaldnoścl od Ameryki była­
by w Anglii nadzwyczaj popularni\· 
l!ltwlerd1a on, te Anglicy obawlaJI\ tlę 
woJny z Chinami I te, zdając sobie 1pra­
wę, lt musieliby walczyć po stronie A· 
merykl, zdecydowani są nczynlć wszyst­
ko, by tego uniknął. 

:tawladomienl z góry o wszelkiej decyzji NOWY JORK, 27.11. Nad północ­
rozszerzenia działań wojennych poza gra ną częścią Stanów Zjednoczonych 
nice Korei. Rząd kanadyjski - Jak pl- przeszedł gwałtowny huragan, pu­
sze dalej tenże korespondent - przesłał wodując wielkie spustoszenie. lira 
do rządu USA memo.randum, ·w którym osób zginęło. Szkody materialni'! 
domagał się rezygnacJI z zamiarów ure- oceniane są na przesziło 100 milio· 
gulowanla sprawy Talwanu za pośred- nów dolarów. Komunikacja w wie­
nlctwem ONZ. lu miastach uległa całkowitemu 

Kanadyjczycy podkrełlall, te propozy- zahamowaniu. Nieczynne były licz­
cJa amerykańska dratnl Chińczyków I ne szkoły, UTzędy, sklepy i :fabryki. 
potwlerdJ:a Ich podejrzenia co do agre· 1 Sk~t'l_ti ' huraganu odczuto m . 1.·n. do-
1ywnych zamierzeń Ameryki. tkliwie w Nowym Jorku. Pittsburgu 

(ciąg dalszy na str. 2) i Cleveland. 

>>Nie _chcemy czekać do stycznia .•• << 
Młodzież Zychlina przyspiesza wprowadzenie nowych norm 

Od kilku miesięcy czytamy w prasie komunikaty o żądaniu zmia­
ny norm, wysuwanym przez robotników całej Polski. Jako pierw 
si wystąpili górnicy, którzy pracując już dziś na nowych normach 
wysoko je przekraczają. Za górnikami poszli metalowcy. Na szeregu 
konferencji, które odbyJy się w całej Polsce z inicjatywy Zw. Zaw. 
Metalowców ustalono, że do grudnia przeprowadzona będzie we 
wszystkich zakładach przemysłu metalowego dokładna rewizja norm, 
a od 1 stycznia zostaną one wprowadzone w życie. W M-1 w Żychlinie 
robotnicy wystąpili z żądaniem rewizji norm już we wrześniu. 

5 października na zebraniu załogi j ło dotrzymanie terminu opracowania 
fabrycznej M-1 w Żychlinie wybrano norm. A jednak stało się inaczej. Tak 
komisje, składające się z pracowni- jak inicjatywa rewizji norm wyszła 
ków technicznych i przodujących ro od robotników, tak i przyśpieszenie 
botników. Zadaniem Komisji było przejścia na nowe normy jest ich za 
sprawdzić do 15 grudnia stare normy sługą. 
i. opracować nowe, odpowiadające dzi Tym razem wezwanie rzuciła mło­
sie3szym warunkom - nowym urzą- dzież ZMP-owska która stanowi więk 
dz~niom technicznym i nowym lu- szość załogi M-1.' II Kongres Pokoju, 
dziom przy maszynach. Nowym przez na który cała klasa robotnicza odpo 
~o, że. roz_umieją oni dziś dok.ła?ni~, \\;iedziała szeregiem zobowiązań, zwięk 
Jaka ie:t ich .rola w fabryce 1 iak~e szaniem produkcji - znalazł też swo 
znaczeme ma ich praca przy budowie je odbicie w Żychlinie. W ub. sobotę 
nowej rzeczyv,istości w. Polsce. . z inicjatywy żychlińskich zetempow 

To był począ~e~. Dąz~Piem załogi ców odbyło się w M-I zebranie zało­
M-I czego od n1e1 oczekiwano - by gi fabrycznej. 

Krajowy Kongres Pokoju 
w Danii 

KOPENHAGA. Z7.ll (PAP) 26 H~tooo­
d<I w Ko!)€nhad2.e <>twarty Z'l:»t·ał I 0g6!­
n<X1uński Kongre« Obroń~:':w Pnk'lju. W 
KongresAe . bierze udZ.:ał 950 delegatów 
e całego kraju i 1&1 gośc.i. Obeeni!. są r&w 
:ni~ &okie zagl'a.nioe:znd, 

- Nowe normy - to przyśpiesze­
nie realizacji Planu 6-letniego. My 
młodzieżowcy wiemy jakie zadania 
stoją przed nami - powiedział prze­
wodniczący ZMP - Rojewski. Nie bę 
dziemy czekać do 1 stycznia. Wprowa 
dzimy nowe normy od l grudnia. 

W ezwariie to podjęli starsi robot­
nicy. 

- Jako odpowiedź podżegaczom 
wojennym, poprzemy słuszną inicjaty 
wę młodzieży -. oświadczył tokaFZ 
Bielecki w imieniu działu mechanicz­
nego. 

A potem zaczęły się sypać wypo­
wiedzi robotników w imieniu oddzia 
łów, indywidualnie. 
Przemówił też Stefan Stańczyk, zna 

ny :acjonalizator, który jako jeden 
z pierwszych wystąpił z żadaniem 
rewizji norm. ' 

- Zobowiązujemy się przekraczać 
n?we normy wprowadzone od 1 grud 
ma tak, jak przekraczaliśmy stare -
zakończył Stańczyk. 

w. imieniu palaczy kotłowych wy- • 
stą~1ł. l~n.a~y Kik, ~obowiązując się 
podi.ąc ~rucJatywę lodzkiego palacza 
ChaJt,a i przez 2 dni w miesiącu pra 
cowac na zaoszczędzonym węglu. 

* ,;:* 

W uchwalonej przez robotników re 
zolucji czytamy: 

- Załoga fabr~'ki M-I na zebl'aniu 
odbytym w dniu 2 bm, po wYsłucha 
niu sprawozdania Komisji Gł. Rewizji 
Norm oraz dyskusji, postanawia na 
wnio~ek naszej mfod:r.il'ży, zorg1111izo­
wal!cJ w szere~ach ZMP - przyśpie­
szyc wprowadzenie nowych norm I 
przejść już z dn;em 1 grudnia na no-. 
we normy, a nie jak planowano -
1 stycznia 1951 r. 



Pozno}emy Republiki Zwiqzkowe Czaro myśli gazet amerykańskich Arn1eń!itka SRR 
I tego, że nie został rozstrzygnięty problem wywołać w St.'tnach Zjednocr:onych prze Najmniejsza z rn 

I kim I Jak będzie on dowodził. konanie, że icll rząd sprzyja w glębi ser- publilt ralizieckiclt 
Il\TFO M pod względem ob· .n : Rl ACJE „DAILY COM-, Obserwator dztenn!lta „NEW YORK ca zamiarom rządu mosltiew!;k:ego Wo• sza.ru, Armcitska 

. TIMES" l\Iac Cormlck pisze m. in.: „Spór bee Dalekiego Wschodu? Czy też mo~~ SRR (29,8 tys. km 
! francusko-amerykański o to, na jal<lch należy oceniać ten manewr jalrn zamas' kw.) już od 30 lał. 

Dziennik „l>aily Compass" poda! infor- warunkach tno~l'la zezwolić Niemcom na kowa.ną próbę 'T.tnUszen;a Ameryl<i 1lo wchodżl w skład 
macje swego korespondenta z Lake suc- ś 11 · ZSRR. Te trzydzie zllrojenla, oparty był na złudzeniu, re sltre lenia ze swego rachm m Dalekiego. tci lat ~apisało się 
ces~, 1'!etHug kiórych rządy Belgii, Ho- Niemcy, jako narqd militarystów, pra-. Wschodu, by mo~na było ud:tlelić wir.le-I w dziejach tego 
landil i Luksembnrgu ostrzegały rzeko- gn'l gorąco włożyć mundur i ruszyć w szej pllmocy finansowej i wojskowej! !<raju wspanialym 

(Dokol1.czenie ze str. 1) 

PASS" 

mo rn~d USA, że jeśl! pragnie on utrzy. lJó.i ..• ale w obecnej chwili, gdy Zachód ł:u1·opie? N1ezalel1.nie od motywó•w d7jw- 1·ozwojem gospodar 
mnć Jedno~ć sojuszu atlantycltlego, - :;s\;u)" rozpaczliwie zademonstrować swą uych kroltów dypJQrnacjf angielsldej, O• ·.. cz~:::i~;:;:lt~r~~~:~: 
n.~Je>\y takończyć . jak najszybciej woJnę , potęgę bojową, ten złamany naród po becna sytuacja nie rokuje nic dobrego ····· dów zmian umożli-
w Iiorei, . I pro_stu nie chce się bió, dla przySi!łych stosunków anglo, am ery- wionych pr:zez Wl"!ką Rewolucję Paf-

kańsl<ich. S!rnro tylko w waszyngtonie dzlcrnikową, a dokonanych Jlfacą na-
ZATRW AŻAJĄCE USA TEN-1 PAKT ATLANTYCI?'I rodu armeńskiego, jest porównanie dd 

:'>.. wytworzy się opinia, ~e Anglia nie Jest slejszej sytuacji rolnictwa ze stanem 
DENCJE POLITYKI ZACHOD- VI BŁĘDNYM KOLE ' gotowa wystąp~wać. przeciwko. ~omun.i- sprzed 1919 r. Obszar pól uprawnych 

hliki. stworzQnl> tu żtlpełnle nowe ga· 
Ięllle przemysłu a jego produ ·cja klo· 
lll\lna wzrosła w i·. 194~ dwUkrotnil! w 
stosuill•ll tlo st.~ml z rOkll 194g, M.asz~·­
ny tolnlc~e własnej 11roth1kcjl umożll 
wla,ja u5prawnlNtle prac rolnych I 
Wzrost t;bitlrÓW baWclny, buraka cukro 
wcgo i innych . 

Prted rewolucją 8~ proc. ludności 
teto kraju żyio w nuntmch analfabe­
tyzmu - dziś nlll ma w R!!pubhce 
mieszkańca nie nrnłelą<l!ll:o czytać I pi 
sat. 

Ro•wlja się bujnie twórczość arty­
styczna 1 naukowa. znane jest jui w 
całym świe'Cill nazw! ko pruydent.a 
Akadernll Nault Armel\Skie.I SRR, prof. 
W. Ambarcumiann. laureata Nagrody 
Stal:uowsklcl, odkrywcy nowcgt> gwiaz 
tl.otb!oru. NIO-ETJROPEJ"I'-IEJ 'i Malując obraz Impasu, w Jakim zna- s1.:cznej części świata, zmrue~sv.y się powi<:l<Szyl się w omawianym oltreslc 

"' ..., '" . _ wowczas trosk.'\ o udzielenie pomocy E' pięciokrotnie. Stfllo się to poptl<ez kon stoika kraju JERX:\VAN stilje sil: z 
Mówiąc 0 kry"ysie" Pal-tu Atlantyc 1 lazł siQ sojusz atlantycki, „NEW YORX-.. . . z 1 ""lnvPntne likwidowanie odłogów I roku na rok coraz putęinlejszym ośrod 

" • . ' - , 'tIMES" pisze m in • I urople, a wzmocnią su: , ądao a, by Ame- wtelkie inwestycje, t4kie jak sieć lry- klem pneruysłowyltt i knlturaln.yn • 
klc')"o, pra•a amerylrnń•ka wskazuje, że • ·•. ryka wvkorzystała wszystkie Istniejące) gacyJna zmieniająca pustynne nleużyt 
·t t · . · Ogarnęły nas przerózne obawy. Anglia - 1 'l'rzydzleścl lat życia Armenll pod 

o~ a mo zarysowały się w rozwoJu peli- I 1 srodJtl dla utworzenia własnych am9 ry, ki w płodną ziemię uprawną. wl"~zą radziecką, to triumf i'u'el soc.la-t J-l · t . Francja obawiają się że AzJa odwróci . ) "" -
;'.' ~'.111s w za~hodn~~ · europeJsklch uwagę Ameryki kosztem osłabienia En- kanskic~ sił zbrojnych w celu oh1·on:v Lata 11 wojny światowej n~e zmnlej llzmu nioSl\cegt> wo!nośt I dolłtt>byt 

.t m!enqe „za~rwa~ające z punl<tu wl- . . , Ameryki. Taka droga byłaby tragicznym . szyły tempa uprzemysłowienia Repu- wszystkim narodotn. 
clzenia USA. Do liczlly tych „niepomyśl- iopy. Istnieje tez oba"'a czy nie okaz:tno błędem. I --===--=;;;;-=::;;.;-.:=...;..--i==========~=========!!!=~ 
n~•;ol\" tenclencJl obsei·watorzy amerykań zbyt wiele stanowczości w stosunku do _ 

scy zalicMją na.stępujące faltty: Rosji I Chin. Równocześnie jednak Eu- OBAWA PRZED IZOLACJĄ Amerykan1·e wy'parc1· z Czongd„U 
j) poważne rozbieżności między USA a ropa gani USA za brak konseltwentnej !Ili;, 

pe>?.O!tałyrol rzlonkami sojuszu atlantyc- polityki. Zdaniem L!ndłey•a, obserwatora t>lsma 
kic!'o w sorawach polityki na Daleldm Anglicy nie uraJą Francuzom, a Fran- „NEWS WEEK", najw1.ęk!i2ym nlebez- łlf1'\.._ t:_, __ ,_ •••oJenne UJ &ttorei 
Wschodzie.- cuzl mówią, że Europa nie może byt pleezeństwem dla USA jest nlel'lczple' l!łl&-llVIJIJ '"111l• _,. _, „ 

Z) Wahania Anglii w sprawie rozmia- silna bez poważnlejszych zobowiązań czeństwo „izolacJl międzynarodowej". lV 

rów programu zbrojeń i tendencja do angielskich„. obecnej chwili - pisze m. In. Lindley -
\~i<;liszego uniezależnienia się od USA. „NEW YORK WORLD TELEGRAMM zachodzi nlebel'.pleczeństwo, te Wolny 

31 Opór Francuzów przeciwko remlllta-1 AND SUN" pisze w artykule redakcyj- świat może się rozszczepić 1 znajdzle~y 
ry~; cli Niemiec. nym1 „Równowagę sił w Europie pod· się, praktycznie blorąc, w odosobnlenm. 

4) ... k • t , d ś l USA trzymywa!y dawniej Niemcy... stany 1 Jedno!lty front Nar<>dów Zjetlnoczonych, ..,ra - rzeczyw1s e, je no c , I . 
Anglii i Francji wobec 03tatnich propo- Zjednoczone nie mogą jut pozwollć na powołany do życia w związku z agre· 
zycji racłzieckich w sprawie Niemiec. I to, by tracono na próżno czu na bez- sJą w Kor~~ 3est chwiej~1".· a co gor' 

") ,..,- • 1 i h h • owocne wysllld w celu przelrnnanla Fran sza - chw1eJnY jest równ1ez sam sojusz 
.::: "';mocn1cn.e s Q se .umac erowcGw j § • 1 . A t t k · · dal · 

w Niemc;:ecl' zachodnie!>. co _ zdaniem I c i o konleczno cl przyjęcia realistyez- at.antyclu... u ~ us a.rllla su: <. eJ na 

LONDYN, 27.11. Korespondenci 
.zachodnich agencji prawwych do­
noszą, ze wojska amerykańskie 
i południowo~koreańskiie pod nacis· 
Idem KoreańSkiej Armioi Ludowej 
zmuszone były na wfelu o'dcinkach 
do OliWrotu, 

Na lewym skrzydle frontu w Ko­
rei północno-zachodniej 25 dywizja 
amerykańska została odrzucona O: 6 prasy amerykańsltiej _ ~omplikuje cały nego kursu polityki, Powinniśmy azlałać „upór" F~ancuzow w spraw;e re;nlUta-

probJem ponownego uzbrojenia Niemiec. razem z Francją, jeśU to jest możUwe, ryzacjt Niemiec z:achodmch i stw1erdta, ----------------
ale I bez n!ej, Jeśli zajd•le potrzeba. Niem że p.::zywódcy pol!tycz.n1 nleltt6rych kra• 

KRYTYKA J'v1INISTERSTW A cy zachodnie są nieodzownym e1emen- jów eutl)peJskich uJa:wniaJą nie1Z-0.ecydo- Jednos' c' akCJ' 
1
. 

tern zdrowego P.uropeJsklego programu wa.nie, gdy mowa o ofiarach, zwląza, 
SPRAW WOJSKO\VYCH USA wojslrnwego 1 nie możemy się zgodzić na nych nieuchrii'.mle ze :r;brojenlam! „w llnłrzecllJIJ._,O 
n:n~espondent dvienn.ika „CHICAGO nic mniejszego". należytych ro~miarach". Do przywód- iw- n 

DAILY NEWS" donosi z Paryża, że je- Ponieważ jednalt na drodze do o.siąg, cltw tych należą m . in. wybltn•I członJrn, ft o d ż e g a c z o m 
dna z przyczyn, które doprowadziły or· nięcia tego celu stoją obecnie nie tylim wie rządu a.ngielsldego. znowu - pisze ł8 
ganizacjG wojskową sojuszu atlantyckie- Francuzi, lecz t Niemcy, n1ekt6re skraj- autor - rozlegaią się głosy pacyfillato- Konferencia W Hamburgu 
go nieomal do ba::!kructwa, jest fakt że i no elementy proponują, by siłą włożyć rów„. następnie Lindley zwraca uwagę BERLIN, 27.ll. W Hamburgu od· 
„Pcntagon" (ministerstwo spraw wojsko 1

1 

na Niemców uniform wojskowy. Według na fakt, że wybory w USA wzmocniły 
była się pierWlllZil lmnferencja robot wych USA) Ignorował poglądy sojusz- korespondenta dlliennlka · „NEW YORK antyeuropejskie sJ.<.rzydto -partii republh 

I 
niczego lrnm1tctu jednlllśc! akcji, nll:ów. Ostry spór w sprawie remilitary- Till-ffiS" z Frankfurtu, niektórzy ułon- ltań&kiej. „Najbardziej bezpośrednim nie-
którego zadaniern Jest zwalczanie Z&cjl • ·t~mlec, lttóry doprowa1lził całe Jrnw!e sztab 1 Mac Cloy•a oraz lnnl be11i>ieczeństwem dla sojuszu atlantyc• 

p;anowanie wojskowe do niebezpieczne-, przedstawiciele woiskowoścl amerykań, kiego jest - pisze autor - razbieźność planów wojennych „rządu" Z Bonn 
o.-az pmyspieszenie zjednoczenia de­

go impasu, .. jest następatwem jednostron- skl~l ftl\ rzecznikami nawrotu ~o „poJi, w sprawie polityki wobec CJ~ln komun.I- moki·atyOltnych i oko:"ow••olt .Nłe-
nej decyzJ1 Pentagonu, przewidującej, tyln 1945 roku", która wyraża się w i;;da- stycznych„. Nasza dyplomacJa powinna • \" k f p .

1 
\J • •1 „ l I 

. . . . . mice. ·• lin erenCJ w:męło Uu!ll a te Niemcy zachodnie maJą wystawić 10 nlu: „zaprop1mujcie Im, by skomsumo- okazac tyle zręcznosCł, delikatnoscl i od' 186 ł k. til . Id kr 
. . · . cz on ow par 11ocJa emo a-

dywizji . Anglilrnm 1 Frs_ncuzom po pro- wali to dame,_. a jetell nie podoba się wag11 by za.pobiec straszliwemu r09'ła- tycznej (SPD), 271 komunistów oraz 
stu zaproponowano prżylączenie się do >m - wepchmJCle Im Jadło do gardla". mow1 wolnego świata w ciągu nadch0o, 2

6
n b t . h 

t~go planu„. poruszenie sprawy ponow- dzących tygodni". „ ezpar YJDYC • 

nego uzbrojenia Niemiec bez npv:edze- OSTRY ATAK NA ANGLI- '' 
n1a, świadczy - 7t1an1em 1·orespondenta KOW W POSZUKIW ANiU KOM- .a,G U 8\ Q W n i i) 
-

0 brałm zdrowego rozsądku poUtycz- Publicysta David Ln.wrence na lamach PROMISU • 
nego. „NEW YORK HERALD TRIBUNE" a, D7'iennik „WASHINGTON POST" wzy· przedterminOWQ 
PESYMISTYCZNE NASTROJE takuJe szczególnie ostro Angli1•6w. u, wa do uczynkmia wszelkich wysiłków w łlJ)•nlf.OIJlala plan 

Itorespondent ,.NEW YORK HERALD I waża on, te stmunki mlfidzy USA a celu n ' egulowan.ia rozbieżności między ~ 

TRI.,...,UNE" clonosl z Frankfurtu n. l\te- Wielltą Brytanią muszą b•yć „zrewido- uczestnilrnmi Paktu Atlantyckiego na ... 
- - Zakłady crzemysłu Odzieżowego nem, ze tamteJ,ze kola amerylrnńsl<ie są wan.e". Według 1.awrence a - w W~- podstawie jal<iegokolw1ek bądź kompro' 

nastrojone Wielce pesymistycznie. Wy- szyngtoni~ sądzą, że dyp!om~cja londyu• misu. By wydostać się z impasu - p!­
nllti ostatnich wyborów w Hesji, Wir- ska przehczyla się. w_ ocen:e. obecn~ch sze dziennik - istnieje jedna tymo dTo' 
tembergii i Badenll obaliły nadzieje na nastrojów amerykanslnej op1nhl p~bllcz, ga. Prezydent powinien zaprosić do Wa­
szybJ<ie rozstrzygnięcie problemu reint-1 neJ, przy~uszczając, - że Stany ZJedno- szyngtonu s1efów rządów Francji, Nie, 
litary7-acjl. Zaznaczając, że rzącl USA czone w mteresle pokoju za wszelką ce- mlec, Angii I Kanady. Marazm moralny 
postanowił odroczyć wysłanie posiłków nę gotowe są „zawrzeć transakcje z ko' posunął się 7byt daleko, by sytuację mo­
wojskowych do Niemiec zachodnich, ko- nmnistami na l>aleklm Wschodzie". gli naprawić ministrowie spraw zagra' 
respondent pisze, że w związku z tym Anglicy - p<fsze dalej publicysta. - za, nicz.nych ... Jeże!! ta próba dozna nlepo­
USA wstrzymały się z projelttowaną no- częli w mtatnich dniach z właściwą Im I woclzenla, trzeba będzie zrewildować ca• -oj' JCl.seDhowera JUil stanowisko r1ó- flnezj~ dmłać n• rzecz uspolrnjenla ko- lą sytuację t opraeować jakiś „a1tema-
3"aodowo4s1!eero w Europie, a to wobec muntzmu w Az)!... c:ayłby chcle-11 oni tywny plan". 

„Gumownia" w Trzebini wykonały 
przedterminowo w dniu 16.11 br. 
plan produkcyjny n& 1950 rok. 

Przedterminowe wylmnanie planu 
jest wynikiem niestrudzonej pracy 
robotników i pracowników „Gumo­
wni", będą,cej wkładem w budowę 

Polski SO-cjalistycznej i utrwalenie 
po.koju. 

km i wycofała się 11: miasta Czong­
d!iu. Jeden bataUon tej dywizji zo­
stał otoczony na południowy-wschód 
od Unsanu. Amerykanie musieli 
zrezygnować z prób zaopstrywan.1a 
tego batalionu z powietrza, gdyż te­
ren, nad którym mia'ł nastąpić 
zrzut, został w międzyczasie zajęty 
przez Armię Ludową . 
Ciężkie straty p001Jiosła również 

II dywizja arme.rykańska na środko­
wym odcinku frontu. Musiała ona 
pod sHnymi ciosami Armii LudOW@!j 
wycofać się na południe. 

Na wschodnim. brzegu rzeki Ozong 
czon oddziały Armii Ludowej zaję­
ły domiujące nad okolicą wzgórza, 
zmuszając batalion amerykańsk~ do 
ucieczki. 

Polacy w Rewolucji 
Paźdi:i:rnikowej 

Towarzystwo Wiedzy Powszech­
nej urządza dnia 30 Ustot>ada br. o 
godz. 19 w sali FilharmcnLi Łódz.klej 
7. okazji Miesiąca Pogłębienia Przy­
jaźni Polsko _ Radz.ieckicj odczyt pt, 
,.Polacy w .ltewoJuc.ii Październiko­
wej", lrtóry wygłosi mgr. łValcnty­
na Najdus, Po odczycie Wy:!i\\lJJi. Ze­
spól żywego Slowa TWP w progra­
mie artystycznym. Wstęp wołny. 

Dr11gie zwycięstwo 
pięściarzy 

GENEWA, 27.11. Drugie spotkanie 
na terenie Francji stoczyli pięścia· 
rze w miejscowośc.i Fresnes w okrę­
gu Lille. Spotkali się oni .z miejseo• 
wą drużyną FSGT, którą polconall 
13:1. 

W drużynje polskie.i zwycięstwa 
odnieśli Woźniak, Anielak, Bazar­
nik, Chychła, Sznejder i Novara, i:aś 
Brzeziński zremj.sował. Nie walczyli 
Wieczorek i Drapała tZJ powodu bra­
ku przedwndków. 

A. KOPTIAJEWA (37) 41 &obnoścl"? Plrżecie~ nic innego nie umiem! A płaazę dla­
tego, ~e te.t ch~ę być prawdziwym człowiekiem i nie 
mogę się tak le-kko pogodzić ze swoją porażką. I nie po­
godzę się! Mogą mnie nie drukować dziesięć, dwadzie­
ścia razy. A ja mimo wszystko - będę pisała! 

&MN o 

Tłumaczyła: 

Gdy doktór wrócił do domu i wszedł M gabinetu, za· 
stał znowu Olgę za biurk1em. Przed nil\ nie leżały jed­
nak żadne papiery (wszystko co pisała, zamykała teraz 
na klucz w swojej szafce), siedziała podparłszy głowę 
rękami i ~e obróciła się nawet na odgłos kroków. Tyl­
ko lekki fu.eh ramion świadczył o tym, że wiedz.fala 
o jego przyjściu. 

„Zdenerwowana jest czegoś" - pomyślał i pogłaskał 
ją delikatnie po głowie. 

Olga podniosła ku niemu twarz i ziauważył, te miała 
oczy pełne łez. 

- To się zdarza - powiedział Oldze Tawrow, gdy 
siedzieli o zmierzchu w salonie u Pawy. - Nie trzeba 
się poddawać, trzeba wytrwale pracować,.. jak pani mąż 
na przykład. 

Z o fi a Lapicka 

Arżanow kontynuował obchód i wciąż ro:mnyślał. Przy 
pominał sobie wszystkie znane mu wypadki szkorbutu: 
na Dalekiej Północy, w więzieniach, na okrętach będą­
cych długo w dr.odze, w miastach podczas wojny. Co to 
znaczy „szkorbutowy okręg"? Czy człowiek mieszkający 
nad Wołgą zachoruje na szkorbut, jeśli będzie się odży­
wiał tak jak poszukiwacz złota w Czażmie? Na to, by 
ludzie nad Wołgą chor.owali na sz'kocbut, musiałby być' 
jakiś straszliwy głód, a tutaj syci ludzie chorują. 

Doktor wspomniar swoje studenclde czasy. Witaminy! 
Był synem tragarza kolejowego, obarczonego licmą 
rodziną, i uczył się za własne, zaprac.owane pieniądze, 
odżywiając się byle jak. Wspomniał swoje dzieciństwo, 
owiane dymem i sadzą wielkiej stacji kolejowej. Wita­
miny? Doktor uśmiechnął się ironicznie. W domu jest 
cała kupa dzieciaków: starsze i młodsze od niego, a 
wsz~rstkie talde same zawsze głodne ·wronięta. Jednak­
że na szkorbut nikt nie chorował, choć witamin nie było 
ani śladu. Gdy Wańkę i starszego bra.a zapisano do 
dwuklasowej szkoły, cała rodzina dosłownie przez mie­
siąc głodowała. Starszy nie miał zdolności do nauki -
poszedł do pracy - a Iwan uparł się i całym swoim 
chłopięcym ciałem obronił sobie prawo do nauki. Ten 
sam upór i wysiłek pozwolił mu dostdć się do semina­
rium nauczycielskiego. Dopiero rewolucja posłała go na 
uniwersytet w Saratowie, który ukończył w 1923 roku. 

I DZIENNm ŁODZKI nr 328 (1950) 

- Co się stało, Oleńko? - zapytał serdecznie. Łzy 
popłynęły jej po policzkach. - Co się stało? - pytał 
już z niepokojem Iwan. 

- Nie wydrukowali... wyksztusiła Olgia przez łzy, -
- Tylko jeden ... o wiertaczach, i też wyrzucili wszyst-
ko, co było ode mnie„. Same fakty!.. 

- No, widzisz! Nie mówiłem? - powiedział łagodnie 
Iwan, uśmiechnął się widząc, jak szczerze i dziecinnie 
reagowała na tę „wielką tragedię". - Nie itrzeba z tego 
robić specjalności. Można traktować pisanie jako zaję­
cie uboczne przy równoczesnej pracy zawodowej. Prze­
cież ja też pisuję do g·azet o kursach dla felczerów, 
o sprawach szpitala.„ Napisałem już nawet kilka bro­
szur naukowych. Ale to bynajmniej nie znaczy, że mam 
zamiar zostać zawodowym literatem ... Każdy oświecony 
człowiek przynajmniej raz w życiu napisze coś„. cho­
ciażby do gazetki ściennej, ale napisze ... 
Łzy Olgi od razu wyschły. Siedziała wyprostowana, 

chmurna, i słuchała, nie przerywaj.ąc, monologu męża, · 
dopóki sam nie zauważył jej wrogieg·o wyrazu twarzy. 

- Znowu się obraziłaś?! - powiedział z goryczą. 
• - Nie mam powodu do obrazy, jeśli nie możesz mnie 
zrozumieć - odpowiedziała niedbałym tonem, w któ­
rym czaiła się złość. - Piszesz <lo gazety! Każdy, który 
umie pisać, pisze! Przecież ty piszesz.„ przecież każdy 
pisze o spraw·ach, które przeżywa, o które walczy. Wy 
wszyscy piszecie o swoim ukochanym z·awodzie i dla­
tego to nie jest wa.sza specjalność, piszecie tylko przy 
sposobności. A ja?! O czym ja mogę pisać „przy spo-

Pawa ze wszystkich sił pomagała im w zbliżeniu się. 
Wzywa1a Olgę, gdy przy chodził Tawrow, dzwoniła do 
niego. Udawał"\ że krząta się w kuchni, i wychodziła co 
chwila z pokoju, starając się, by jak najwi~cej byli sa­
mi we dwoje. Ale ku jej wielkiemu zdziwieniu zacho­
wywali się dziwnie. Podsłuchiwała nieraz, ·a jakże, ale 
nic intymnego nie miało miejsca między nimi. Czytali 
artykuły Olgi, które tak samo jak wiersze Igora Koro· 
bicyna wprawiały w zachwyt Pawę; proponowała na­
wet zorganizowanie wiecwru autorskiego chciała 
zostać „mecenasem sztuki" i hodowała w sobie myśl o 
„salonie literackim". 

Rozmawiali o różnych sprawach, niekiedy Tawrow 
recytował wiersze Lermontowa lub jakichś współcze­
snych poetów. Ale mimo wszystko Pawa mo.głaby dgć 
głowę, że Tawrow koc'ha się w Oldze. Gdy ktoś czer­
wieni się i blednie na dźwięk kobiecegCD imienia. to już 
z całą pewnością kocha, ponad wszelką wątpliwość. 

Oto dziś gdy Olga przyszła bardzo z·denerwowana, 
inżynier pociesza ją serdecznie. 

- Ech, wszędzie pełno zawiści i draństwa! -- oświad­
czyła energicznie Paweł, usłyszawszy o porażce Olgi. -
Nie szkodzi, moja droga, nie warto zwracać na nich 
wiele uwagi. Niech pani pisze, pisze, potem wydrukuje 
pani wszystko od razu. Gdybym to ja umiała tak ład­
nie pisać jak pani, pisałabym nawet dla własnej przy­
jemności. 

01.ga słuchała jej i coraz to spoglądała na Tawrowa, 
skonfundowana i jakby z poczuciem winy: ale on odno· 
sił się do słów Pawy z wyraźną pobłażliwością. 

(C. d. n.) 



J ramkii zadecydowała 
z dalszych rozgrywek Kol Sportoweg~ przy ZPB-m· 3 

W Piotrkowie bawili piłkarze 
Kola Sportowego przy ZPB im. 
F. Dzierżyliskiego w Łodzi, któ­
rzy rozegrali tam spotkanie fina­
łowe z cyklu okręgowych rozgry-
wek o „Puchar Polski". . 

Nie trzeba dodawać, ·że pierw· 
szy tak poważny mecz nie wpły­
nął dodatnio na samopoczucie 
łódzki.eh reprezentantów, tote;\ 
pot~ątkowe minuty gry upłynęły 
pod znakiem dużej tremy. A po­
nadto i boisko nie bardzo nada­
wało się do te~o rodzaju zawo-

PIERWSZY KROR PLYWACKI 
Sekc.la pływacka Sli.S przy SKS zorga 

bizo\ ala. na basenie puy ut. K.i\lnsl<ie­
ro 134 :r:awody, w których w11ięli udt.Ulł 
WEzvsc~· c:i;ttmkowie tej seltcji. Na wy­
różnienie zashtguje kol. Strawiń,ka, któ 
ra tlll. 30 lti st. grzl!letowym uzyskała 
CZ"'S 31,2. 

Obecnie odbywa się w na„Pj szkole 
łttrni~j pln:r-JH>nirowy, a na snll gimna­
s!yc?łld ntfędzyklasowe mistrżoetwa w 
sf.\tl!ó\\'h~, które wyłonią reprezentacyj 
n~ clrut~·nę . 

i-.~~ C:"n\ly 7.a 1.d"bycie picr,·;~zych miejsc 
zes••n~ wr-::czone po zakończeniu turnie 
Ju w slatl<ówl<ę. 

(frr.egot!! żyiyftsłtl 
kore•p. „Dz. Lólłzkiego" 

Jlfł.ODZI PING-PONG1SCI 
W sPzonic zlm<lwym coraz więcej upra 

wia sir. )linlf-nong. 
We wszystkich zrzeszeniacb •oczą słę 

obl'cnfe rozgr wkl cl łłll&trtostwo. 1'zkoly 
tal<ie nie pozostają w tyle. 

W 111 TPD Im. T. Kof.ciuszki zostały 
~~Kc:n'lc1.0ne eUmhurJc cJn mbtrzo•tw. 
l}o fina16w zal<\ ·aJltil owali się: Zaborow 
aki, nurh, Węąlarsl<i, Konoplta, Tawrel 
i Y<1Jł"><lzldrzalt. 
Finały mis1rzow~kie odbędą ~lę w po 

nledzl~l.efc Z7 bm. w auli szkolnej o go­
dzinie 17. 

Ireneusz Jl.lakówl<a 
koresp, „Dz. Łódzldego" 

„.JZDENASTKA" WYGRAŁA 
Padstw. Szkoła Techn.-Praetny1łowa z 

okazji pięciolecia dllalalnołcl SKB roze 
grała spotkanie w piłki! notn11 11 XI PG 
l L. 

Mect1 ten po clekawym I wyrównanym 
prteblegu zaknil.czyl się zwycięstwem 
uczniów Xl-tki 4:3, dla których bramki 
8tl'zellll Stojuńskl 3 l Pll\tknwskl 1. Tech 
nicy zdobyli bramki przez Pacida, Pa­
cysia oraz Tajnerowic:za. Poza strzelca­
tnl bramek w XI l?G l L wyr6~nllo się 
trio Saganowski, seta, SzymczeWski. 

Włodzimierz Staf1.eżyk 
koresp. „Dz. Ł6dzldego" 

dów, gdyż liczne kałuże utrud­
niały znacznie rozwinięcie plano­
wych akcji. Piłka częściej pływa­
ła w wodzie, lub grzęzła w błocie, 
niż słuchała zawodników, któ-

rzy mimo najlepszych swych chę­
ci nie mogli jej opanować. 

Mecz zakończył się zwydę­
.stwem piotrkowskiej Unii Con­
cordii 1 :O (1 :0). 

\'Jsponioły rozwój sportu kobiecego w ZSRR 
1Z2 p-a.ragraf St.a_ 

llnCl'l'.'Sl.-.leJ Konst;y­
tiucii gł'<>Eoi: 

l{obleta "' ZSRR 
ma r~wlle prawa z 
mężczyznami we 
wMiy~tklch dztedd­
naćh tycia gospo. 
d:ltuero, państwo> 
wego, kulturalnego 
I spoh!cllno-po.łltycz. 

nego. 
'ro t>e-lne róYmoup.1-e.wmenle kobiet 

z.nalazto s\vój moony WY'ra.z w J11lid.11.lec• 
kim ruełlu sparbowym. 

Zwią.zelt Rad"liiec:kl m;1 na.Jputętnlcjszy 

n" św1ec 1e sport Jroblecy. D'loa prz.ykta• 
du możn.a przytoczyć wynik•i JeklkoacUe­
telt 1"1d?.i0C\k1ch, pr:oewyższ.ające np. w 
n:u !>acti (<iy~k, OAJ-cmp) o klllkenaśo:lc 

met~ów cwtowe wyniki śwNitowe. A co 
Zllilcty rc1mlća kllkurta.stu metr6w w 
rzutach -- to chyba Jr.,aO;dy silię orien,tuje. 

W ZSRR miliony kobiet miast i wsi 
t\Pt'aWia najro1lffi'1.ilsze dy!OeyplJny spor­
tu. ZWiqzek Radv.iceki ma najlepsze w 
świec1e l.e>kko.a!Jehki, ly2wlRnki, slatkar• 
kl, Jroszyk2.r1ti, glmna~tl-C7.ld, n.a•r<!"3.111d 
i szach:l.sllkl. R€\!)re7.ent,~nbki w !!,porcie 
ir1'mei1eok1m, monorowym i Jro~l.m 

nie m ... Ją sobie równy.:oh. Sport jest nie­
ó<12!0Wn!\ tl'eś<llą łyda kobiet iiaid:z.lec­
k'loo, Cz.yn.l on Ją ·iJ.ną l 2.dt'OWą, pełną 

!·ooośc:t t~a. W Jo31t.aeh Wielkiej Wojny 
Ojct.. :l.nran~J kobłeLy Nlrlziookle wyka­
t·My ber.111·1.ykła·dny har\ duch.a i sity. 
OMąg~ćL'\ kob1~t .ro.d?.:t>Cld;Ch i b-Oha· 
ter.sklej młoożle7.y bardzo w~-.soko ocenił 

GooeraH•!'!">linlus St:.rJ;n, khlry ff>O\\~edzłał, 
te lroblety i tnłoc:hleż w cwsie \\'oj~' z 
ła<cay:m1e1ń wytrtybt<!Jy na s\Vy~ll bar• 
kach główny ciężar pracy w fabrykach, 
:zakładach przemysłowych, kołchozach 

i sowchozach. S1~y do tego i wytrzyma­
tość <Lal lm w <iutym stopni-u v.-łaśhle 

S1pc>rt! 

Uroczyste wrączenie odznak 
w dn. a gtudhia 

br. w klnie „Gdy• 
nl"" Po:<l czas po< 
11am.ku '1'l;>ottawegll, 
na którym '\V ra­
m"&Ch Mi-eeią-ca Po­
gtębitmda P1'\Zyjaźnl 

P>ollo:Jro. RIQd%iire'cl<;lej 
wyśw~etk1;ne bętlą 

filrtly prodU1kcj1 ra• 
d»ieoltiej, oobę<lz.ie 

Ilię rów111ież m:oczy­
ste wnęc~ende t>lerwsz.ych odzn.a•k sro 
- SpMJwny do Pracy I Obrohy. 

Z na<n>k8'lni z<>!I\ :w1ie U<lli?iko1"<l<w anych 8 
osó\J. są to ci wszyocy, 'którzy pi.-erwro 
\tzysltall normy SPO. Oto n.am;Jskla o-

sób, którym oosbaną wręcrone Zn<lczkl: 
Domagalska Ma<rJoa (Włókniian ilglerz), 
Btlrowicr: Alel<San<de1· (Slia!l. Łódź), 

Wojciechowski Stawomt1· (Sllał - Lódv.), 
Nnnas Zenon (Spó}nia - Łódź), Sysalt 
Jel.'7.Y CS.r>óin.ioa - Łó!lź), Leszct.ak Alek• 
s.a.nder (Unrua - Łódź), Oko1\s1"i Jó:z.ef 
I eekret>airz WKKF, Woldanowski Ta• 
deu.-,z (Włókn:iian - Łódź), 

Wrut'bo przy tym nadmienił, że wśród 

pierwszych, którzy uzy3k;aJJ:i nonmy n.>1 
SPO zn.aJdowalJ się I reprezen.t...ncu. łódz­

kiej Gwardii. Li-czi.la tych pfe.t-Wszych 
byla dość po1kaźna. Na wewhętrznej t1-
roczystoścl k'lubowoj, aiż 87 ,.gwaTd:z.i< 
stów" nie t.a<k dawoo udekorowano 
znaezl<>ami BPO. 

CZASOPISM\ JłAOZIEOGE 
zaprenumerować m9tne na rok 1951 u katdego przewOdnic'lącego :Jak!UJo. 

we10 Kola TPP-R lub bezpośrednio w rozd:r.lelnlacb PPK „Ruch" 
Pon.adto w1>łaty na prenumeratę przyjmują wszystkie Urzędy I Agencje 
l?oeztowe w ~raju, Kluby Mlędzyna~od·oweJ Pra~y I księgarnie „Domu 

Ksią1k1''. (k 368 

Medycy łódzcy w Częstochowie 
w Częstochowie '°'olta drutyna plłkl 16:14, 1G1U). Na wyr~nilen.le sasluruJe 
r~j AZS (ł.ótU) przy Akademil Me• dobra poetawa J<'rontcza.ka J, I Kujawy. 
cbcwneJ, AkAdtołnl.cy w plerwuym dniu W kouyk6wce zup61 16dł:kl ultłl re­
toHfrall spotka.nie w slatk6wce 1 w ko- prezelłtacjl Czę.tochowy po doH emoco 
sr;yklrwce s AZS (CzęstochO'W&), Slat'ka• JonUll\eej grze 2~:SO (5:15), n• t6cbe!' pl'Ze!'tttl 11:1 (111~, 1811!, S115), TrZeba nulmlenlć, Aa ekl.pa 16dzka 
w r:espole medyk~w wyr6tn.lł się KuJa• spotkała slę z ba.rdzo serdecniym przy, 
wa. Jęciem. Obiektywna publiczność często-

W 11potkaniu piłki k011ZykoweJ łodzi&• chow<>ka nie szc'llędzlla oJtlask6w lepiej 
nie mlell zdecyl!owa.nll przewagę I mecz 7.aawansowanym technlcznJe :rawodnlkom 
ten wygrali 117 :2ł (23:1!). 16dzkiln. Szkoda Jednalt, te s~dziowle 

cz.O.Z.K.S.s, swym nader nieudolnym 
sędzlowan1em zmlemli nleco charakter 
tej propagandowej lmprez,y. 

W niedzielę AZS rozei:-rał spotkania z 
reprezelltacJatnl Częstochowy. w slat­
kowce zesp6t łódzki wygrał S:O (111:11, Mich. 

!Jlbł bo 'lłe~4&cii ....... .-..... ~~ ........ ____ ...,_ 
Komorniany bigos 

Od tznsll votlj ~cia przez Prezy­
' dium Rady Narodowej m. Łotlzi 
uchwały 163/50 w spt'awie świad­
czeft rzeczowych od komornego -
do Redakcji naszej napływa szerl'g 
listow z prośhą o wyjaśnienie: kto 
ptaci świadczenia, w jalciej wyso­
l;ości nulezy je 1~tacić i na ,fokiej 
podstawie. 

Po111imo naszyd1 interwencji ,.., 
ł'Óżnych wydziałach Pl:cz. R. N., by 
uzyskał 11\ial:odajne oświadczeńie, 
odl1~śne wy'dziaty ń1ilcżą . 

A t:ymc2aseh1 Zrzesżenie Właścl­
ciell Nieruchomości, opernjąc wła­
śnie wspomninn~ uCh\\rll.lą \nfornm 
je nas, te. wln1'cidele do1'!l.ów mają 
prawo pobietać ~Wi!l.tk?.e11\a rzecżo­
we w W'ysokt:>śd od 15 <lti 26 żł (w 
starej walucie) otl 111eti'a kwatlralo 
wego powierzchni mie~t.kalnej. 

Adn1i11lstJ·atorzy ~zeregtl poses.ii 
świadczenia te pobierają i grożą lo 
katorom sprawami sądowymi za od 
n1owę płacenia świadczeń, nie prz'Y;.i 
mujac niejednokrot11ie zasadnicziig·o 
kom~rnego, có stwArża komplika­
cje, gdyż lokatorzy muszl} wptaćać 
prr.ez pocztę. 

Oto ro pisllę. na te11 temat cżytel 
nicy: 
„Prt>:r11dimn R. N. m. Lodzi we 

t<T.-:e.foin br. 11 ch1!'alilo świadczenia 
w domarh in·11wat11ych na volct"11cie 
drobnych wydatków i ?'emontów 10 

w11soko~<:i o,n zl od 1 metra kivatlm 
toieego. Tr cfonm, 1<• ldónnn miesz­
kam, adlnitiistrator zbicrn tych 
l!wiaoczdi vonad 1600 zł. 
Ponieważ ttelii<'afo nfo zawiera do-

1.:ladtt:rgo okrc8lenitl, co naJeż11 i·obić 
z m1dttlyżkct 1>owstałą ze świadezeit 
( a.dministracja donm wydaje na po­
tr:reby około 1000 zł mil?si-ęcz11.ie), 1wo 

szę o WJj.JUSiLlCHie 1{' ,inki 8}10 ób kMt 
fru/ować i cz11 nrr/t!.iy l,;011trolowc1ć r'd 
rninistt-acię, M'trz kt" t10P„~i '<''/rht)ci 
za wo~lę z miejskiej sieci l''tJ<lw;·ru;o­
N'cj, jeżeli iiwiaclczcnfri jakif p!(l.ci111y 
,•.1 bo1•cfao wysokie. (Lokat· r do111U 
p1·zy ni. Piotrkow:>kiej !!6.9)'·, 

* 
„Obec,1ie, tzn. w listopodzie ad?l'i-

nfatrnto;· zaiqrłał zaplrJf.lf 1i•Prll1•g ·1:•e 
fra.iu /icwc n:st.·cz od w;·zcśllia, wy­
ja.foiąjqc, . że ?:IV'iarfozenia iclą iw ko 
s;:;ty ?'e?i•ontó1r, a komm·ne nalc-:y 
płaci(i nadal w te.i samej W'IJBokofoi. 

Zv«dzmn się nu rAatcnie od 1ncit"a, 
ale uważam, że /.ym ilct111y111 nie no­
win11n11t vłacić komorne:-10 (Lokator 
ka damn Nawrot 3t, 111. 4)". 

* 
„ZapytnfP., ile pow1menem opłr((taC 

ocl mctm k1N1drntnwego n<t ś1t•i„dcze 
nici rzccwwc i<'g uchwały Pre;;. R. N. 
nr 163/50 z dnia 26.8.1.95n." (S'„/y 
Czytt?i~;ilc - 1wz1'visho i ad•·es znane 
lfri!al.-cj i). 

~l 

HU1n·zeft11ie zapytufr, czy płaci!.C 
T<Mnorn:e dr·ofr.i jti ko „inic.icituwn vi·y 
watna (opłacam około 150 zł miesię­
cznie) nmszę tu.kże 07Jlu,<Jf.t,Ć :lwiadcze 
11.ia" (Fr. M11łw;z). 

* 
P. •tania naszych Czytelników kie­

rujent~' do Pretydimn R.N. by ze­
chciało wy,ja.~nić tę nstawę - tak 
propagowaną przez właśdcie!; nic­
rutbo1n1>ści 1 adminisfrac.ję domów 
- a. o Ittórej - jak się to mówi -
!!ćwierkają wróble na d-achu". Jedy­
nie odnośne wydziały Prez. R. N. 
hic o niej t1.ie wl.edzą. 

Porada lekarza 
A. w. - Łódź. z treścl 1istu Pan.i tirud-1 z prizyzwyczajemi" lecz na Skuiek dole• 

oo się .tJoli~ntcwać o co chodtli. <:.ty o le- gl·iwoścl, i<tóre codein:i łagodzi. 
czenie dalsze płuc chorego męza, cty tez 
o nai1kC1mam.ię wywCl!ainą codeion~. Jeżeli Wprawdzie codelna \\'YW-Oluje narkoma. 
chod1ll 0 i~ze.11!e płuc n!...; \v'.~my jakle nię. aJe .żna.cżłl~e nad1.!ej. hi.ź morfina. 
jest sLa!l'lowislrn leka,rz.a ośrod•ka przeciw• Uciekanie . się. o [><Jraóę do nem·ologa 
gntżJ.iczcgo . Dol<onaine r.ebioe!!i .św:ooezą moze podz1-;ilac dc;-pr,vmuJąco n.a. chor.ego. 
o 1ym że zrobiono b. dużo. Je-.1.ell są o• W1m1a Pam <>"'01:>1.sc>e porowrrueć s;ię z 
:maki 'poprawy, to Je~arz ośrc>dk•a bev.- lekaTzem poradni pr.zieciwgruź11czej, któ• 
w"Q ędnie wi•nlen skierować męża Paini ry leczył męża i zaSiięgnąć jegu fachowej 
na <i.al«zt: leczeruoe, a.ż do przywróceni.a rady co do da,ls1,ego postępowa•rt.1'1. O fa• 
ZdoJ.niośel <Io pracy. Wszel.!<'!e stain)' cho- chówą porad''i z zakresu nettrologi1 n~j-
1'00owe chronlc.:Lne dCJ1PrD\v'3<1Mją dość lepl~j 11Wr'Óeic się do Szpitalla Im. Barll­
cZJę.sto do neur.astenJ.i chorych, którzy z~. cldego ni. Kopcińs~ego 22. 
z.wycmj stają się b. ttcl~żl<iwi i rnemożH, 
wi dla olloczenie. Oplekunowoe wi1n.rr\ \vy-
ka"..ać w tym - b. w1'e·lt! ciel'j:lliWOŚCi i Anoni111•w nie wykorz•stu)em• 
hart d•ucl~. Pra•w<lo,podobn~e chl:ć z,a.żywa- • 1 

nia code.~ny pnez męt.a Panu wypl!ywa nie 

Instytucie wylajnlaJą 
Prezyditun !łady N l'odnwej m. Łodzi 

wyjoaśll'i'8. te !.li sta<n tn~tków na kanale 
w St?rym Rok.!af.t1 odpClwied?.'.alni są wła 
,k;ciele, na grun\•ach, kt{Jrych mostk.i te 
znajdują "ie 

W/g obc>wlqzujących prrepisów praw• 
nych wła.ści-0iiele gruntu mają p-oowo z.a_ 
bnc>ndć korzysla•n!.a z n;ch, 'µoniewa!l maj 
dują się on<! n.a grunweh pt'Y'\Wllnych 
01>rtz mog11 je mnnqć. 

P1e:>.y.O:·wn RN nie ma po<Jstawy praw­
nej do n.a•IM.Zl.lm•ia wtaśc>ic.Jiellom niap.rawy 
tych mo«bków ora:z nie mote subsyclk» 
wsć !;lamo .na d.c1h repemcję ą:xmteważ n-ie 
leż.11 one na drno;,""1ch pubLicrnych a111l na 
gruntach miejsklioh. 

Tllat ~ , .m.ga.d1k.a na.s:ze.go miasba" 
(„Dz. Ł." w Ili!' 279) txl1Jta1.a r<n:w•lą2l!lllla. 

IJŁA WY:tSZA 

zaniechia·ne pl&ru:>w.a;ne uprzednio uru­
eh0tm.ienie m~ej.>ki'ch pracov.cni badan.La 
żywności. ponieważ ustalono w między• 
czasie, że do ba<lania t~·ch artykułów są 
J>?WOlla.ne wytączn.!-e Państw Zakła<ly Hi• 
g1Jeny. 

z sum przewWzlanych n.a zakup sprzę 
tu lokarskrl·ego d"a S2J!>ita.li. nie wydano 
2,581,151.- zł. z powodu bralku n3 rynku 
narzę-tiz.I ! ap-a1ralów lekars'kich. 

JEDNAK NIE ZA KROTKO 

W zwią.ziku z n.c>tatką Z<lmJeszczoną w 
nr 294' „Dz. Ł." „Otw>acr-ta. a.le m krót­
ko" P.re:ny<ti'Um RN - po Jl'm€1Pr<>waru:e­
nlu roDncrw z kierownootwem śwJetlicy 
<tworoowej Łóc:lź-KalliSlka wyjaśnia, że 
świetlńca dworec>wa pr.zezna.cm;na Jest 
tylltn d!la mł<>dzl.eły s2lkoLnej <llojeż>dU• 
Jąoej dio szkół znajóujących Się w llO' 
dl.il, W .lrtórych n;ru'k.a o<ibywa Silę Mf­
pó:!JnlLej do ~. 21. 

Zgoorue z rozkładem xajęć s'llklOl'mych 
i pobrzebeml młodziMY, któria przy za­
p1,siie podaje go.cl.zimy k01'2y\91lam1a ze 
śwletllcy - śwle'tllica czyn'na jest do go• 
dzlny ~. 

W ~u z nobartlk' „DLa ciolbra łód2.• 
kil.ego robotmlika' (Dz. Ł, rur ll'TO) Pirezy _ 
dtum RN wyjeśnla. liż p.ra:yC%yn.ą nd.-ewy­
ówbklowaJttlia kWIO'ty łl.8!!o.Mo.- rl. z kre• 
dytów pr:i:e7lml'C2lQn~h na budowę !!11lu• 
dm był biia!k. .w tnlekle dloiabe<te=nej 
J1ic1.by przed.się~tw wliertruk!eyoo oiraiz 
nłezibęct.nego ma!tenlałtl bu<iowla'llego. Jec:lmocześn.Le P.rez. RN wyjaśnia, te 

wszelik<ie l:Y'czenla odnośnie cza,su o'l:wa r• 
Kwoty zł 880,000.- przezina,cronej w I cda śwJetlicy młodl!i·eż szl!w~n·a Wlinna 

bUJd:żoecie na ba<dain.Le arrt'yllrułów lywru,_ kllerować dlO dyrekcji szdooły do której 
ścJ nile wyzyska010 dla<te~. te zostało uc~ZlC0a. 

Dr TEMPl!l)!;J apeeJallsta SPRZEDAM streptomycy 
weneryczne, skórne, wło nę, ut. Piotrkowska 277, Pracownicy poszukiwani: liAOFIAROW. Plł.ACt' 

ZAMIENIĘ poikój kuch. 
nla pod Helenówklem n a 

W dniu 27 listopada 1950 r. zmarł po 
dłtlilch I ciętklch cierpieniach, opatnon ' 
św. Sakramentattli 

Technika-ogrodnika zatrudni Prezydium 
Wojewódzkiej Rady Narodowej w Łodzi. Upo 
saż.enie VII-VI gr. zależnie od kwalifikacji. 
Zgłoszenia - Ogrodowa 15, pok. 152 w godz. 
urzędowych. (k 794) 

11 ()głoszenia dtobne • 
LF.KARZE 

----.. ..... „- ..... ·-... ~ ... ---
Dr RE!CHE!ł specjal!sta 
weneryczne, sl:órne, płcio 
we (Zaburzenia) - Piotr­
kowska 14, czwarta 

LECZ.NICA Spółdzielni.a 
Lekarzy, godz. 9-20 Po­
rady, zastrzyki, analizy, 
dentystyka ~ gabinet ko­
smetyczny, Piotrkowska 
nr 3. telefon 216-48 Il< 28) 

siódma Ck7) Dr MARKIEWICZ Gu• 

Dr BALlCliA r.pec)allsta: 
sl<órne, weneryczne 5-7, 
Slenktewlcz~ 52 Ck 35) 

Dr Mikołaj RORNS'.l'EIN 
clrnroby kobiece. alrnsze­
ria. 1'r?u1.;utla 9. 

staw, specjalista wene­
ryczne, skórne, ul Piotr­
kowska 109/6. Tel 138-52. 

Dr HEVKO - PORĘBSKI 
skórne, wenerycz11e, 17 
cło 19. Brzdna 'l'eleion 
nr 158-19 (k 44) 

Dr CHĘCli'l'SIU sk6rno­
weneryczne. 5-8. Piotr-
1~1_5_7 _____ ~~~ 

Dr PIE'l'RASZ!irnwu;z 
spec,1allsta cho1ób u;zu, 
nosa, gardla, 12-13 15-·1~ 
Sienkiewicza 73 (k 2\•) Dr ZAURMAN - specjll­
Dr DIL!ŃSJ~: choroby lista: skórne, wenerycz­
serca - powrócił 11-H, ne 8-10. 4-6. Naruto- 1 
r,cponów 3 Ck1R3) 1-w_1_r_z_a_2 _______ _ 

ur om1mGl\I„ spcr.iall- Or ROZYCKI, spe~Jallsta 
ta o;lc:llr :ie. w~n•· '""1.ne I chorób lrnbiecych akU· :-S piqt1 k0\'1Ska 13'. - ~zerii. PL~zyj1nuie, god1A. 

tel. 269·96. (k 34) ny 3-6, Piotrkowaka aa. 

sów, moczopłC!owe. po-
wróc!Ł l"lottkówska 114. 

Dr JAD wf GA ANFORO-
WICZ - skórne, wene· 
ryctne, kobiece t-6, ul. 
Próchnika a. (k 83) 

D:r PIWECKI wewnętrz-

ne, płuca, serca 3-7, 
Piotrkowska 35. 

Dr WOYNO - specjalista 
chorób skórnych, wene-
rycznych, - zaburzenla 
płciowe. Nowotki 7, front 
10-11, 16-18. 

KUPNO i SIPRZEOA~ 
PIORA WIECZNE kupu-
jemy nawet połamane -
Stalina 6. (k 176) 

STREPTOMYCYNĘ gra-
mówki sprzedam. Tel. 
200-66. 

DOMEK lub połowę sprr.e 
dam. Mieszkanie będzie. 
Oferty „ŁódZ" Dziennik. 

KUPIĘ kocioł miedziany 
na około 25 wi~der, śre-
dni cy od 80 cm - 1 m, 
głęboki od 60 - 80 cm. 
Wiadomość Obr. stall n-
gradu 36, pralnia. 

SPRZEDAM biurko, bi-
bllotekę, stolik, 3 krze-
sla, obejrzl!ć między go-
dzlną 18-20. Jaracza 4, 
m. 2-

tn. 20. Polańczyk. 

SPRZEDAM domek mu-
rowa'lly rl!8 rozblórJ<ę, du• 
ty kocioł. Żeromskiego 
aa, ocl 13-16 godz. 

SAMOCHOD osobowy do 
sprzedania. Wiadomość -
Klllńs!t!ego 126, u ll1k!er-
ni ka. 

POCZTOWIU brokatowe 
78 zł s·etk1a, i.a.uvkU. Pro-
wincja za pobraniem. 
„Bazar" Łódź, Sienkie-
wlcza 67. (k24) 

SPRZEDAM duże sanki 
wyjazdowe - wiadomość 
tel. 104-33. 

KUPIĘ lekką bryczkę do 
kucyka - wf a dom ość 
tel. 104-33. 

MERCEDES V 170 Idealny 
sprzedam. Ruda, Rey-
mon ta 12, oglądać czw ar-
tel< 10-12. 

SPRZEJJAM tanlo meble. 
Legionów 9 /3. 

STREPTOMYCYNĘ sprz~ 

clam tanio. Południowa 6 
wiadomość li dozorcy. 

PIANINO krzyżowe \V do 
skonalym stanie sprzc-
dam. Żeromskiego 113, -
Szpital Wojskowy, por-
tlernia. godz. 17-19. 
SPRZEDAM S?.Jr.OCi1ód 
BMW osobowy stan do-
bry. Stalina ł2 /29, 

POTRZEBNA pomoc do 
dzieci. Warunki dobre. 
Zgłoszenia, - Kościuszki 
37 /1. 

POTRZEBNA pomocnica 
domowa umiejąca go to-
Wać. Referemc·je !)OZąda-
ne. Wólczańska 41. 

POMOCNICA domowa po 
trreblna .. ~~Q·acm 19, m. 17 

............. jJSd 

NAUKA ł WYCHO\V. -ŻE111SKIE k.ursy kroju, 
szycia, modelowania -
„IPR" przyjmują zapisy 
od 9-18. Zgierska 30a. 

KSJĘGOWOSCI, stenogra 
Iii biurowej, maszynopl· 
sanla Kursy Stowarzy. 
szenia SM!nografów -
Maszynistek Zapisy: Kl· 
lińskiego 50, Piotrkowska 
03. 

KURSY SAMOCHODOWE 
Kościuszki 68, rozpaczy-
nają Wykłady 4 grudnia. 

J,OKAl.E 

l{ULTURALNY starszy 
pan poszukuje nieun1e-
hlowane~o sublokator-
'kiego pokoju, śródmie-
ście. niewy,sQ~,o. Oferly 
, ,Sub loka t<XrPkii • 

podobny lub i pokój 
Lódż. zwrot kosztów. 'l'el. 
257-34. 

SZUKAM pokoju umeblo 
wanego przy solidnej ro-
dzinle. Oferty pod „Ko-
smetyczkau. 

PRACUJĄCA panienka 
poszukuje pokoju, Chęt-
nie pomogę w go~podar-

stwle. Oferty „Stanlsła-
wa". 

ZAMIENI„ dwa pokoje, 
kuchnia, komfort Lódf , 
Kośch.tszkl 87 /ł ,tel. 203-67 
rta podobne lub mniejsze 
Warszawa, ewentualnie 
oko1ice. 

ZAMIEN1Ę pokój t kuch 
ntą na dwa pokoje z 
kuchnią lub odnajmę za 
zwrotem kosztów remon-
tu. Poludniowa G, wlado-
mość u dozorcy. 

l'OSZIS:UJĘ pokoju przy 
solldn"j rod7.lnle. Dz wo-
nić 275-36 Od 7.30-16.30. 

DUŻY poltój w śtódmie-
ściu z centralnym zamie-
nlę na pokój z kuchnią 
lub dwa. Dzwonić 113-27. 
od 14-1&. 

SAMOTNA kulturalna, po 
szukuje pokoju, lub po-
mieszczenia przy sam ot-
nej. Wschodnia 70-37, do 

Ks. JOZEF.DZIOBA 
Nabożeństwo żałobne odbędzie się w ko 

ściele parafialnym Sw. Anny w dniu 2'.' 
lhtopada o !JOdz, 10, Wypruwadzen1e zwł'>l• I 
odbędzie się w tym dnJu o godz. 15 z kośclo 
la Sw. Anny na Cmentarz Katolicki no 
Zarzewie. 

O powyż,;zym zawiadamiają pogrążen• 
v1 głębokim smutku 

RODZICE, SIOSTRY. SZWAGIEH 
i RODZINA 

At .... M@§łąN 

7.GTJRV 

ZGUBIONO legitymację 
emerytalną ha nazwisko 
Holyszewski Kazimierz, 
wystawioną przez Pań­
stwowy Zakład Emeryta! 
ny Warszawa. 

ZGUSIONO ksląźeczlte 
Ubezpieczalni Społecznej 
Zakręta Danuta. 
ZGUBIONO legitymację 
tabtyczną PZPO Pleohitl 
Maria. Lisia 7. · 

SKRADZIONO rlowód o­
sobisty. dowody emery­
talne. Modzelewska Zofia 
Struga 27. 

ZGUBIONO legitymację 
szkolną PSTP, zdjęcia 
pamiątkowe i rękawicz­
kę skórzana Tyfa Janusz 
Rzgowska 35. 

ZGUBIONO 1ymczasnwe 
7.aś\viadcz:enie to7~?.tno~ci 
nr 1811 /4V, ndrijjek wy­
meJdo\vflni'ł z::-,ria Fzc­
pecka 

ZGUBIONO tymczasowe -~---------
zaświadczenie tożsamości nóżNF. 
nr 2001 /49, odcinek wy-
meldowania Marla NI- PARYŻ'\.Nl{:\" artysty· 
n1ewska. " ~. · 
.!4K:lt.ADZIONO kwit ko-

1 
czna cerownia n,nprawia 

,mlsyJny. Nazwisko Hele-1 !la.rderobę .. bez •ladu -
na Dąbrowska, ul. PKWN W1ęclrnw•k1ei:n " m 5, 
4-14. front, I p. (k92) 
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Nowe zadania 
nowi ludzie 

-
28 JuTRo: Dzieci Stoków marzq o nowej szkole 

LIHOPADA Saturnina Codziennie, na ul. Serpentyny, W jednym z nich mieścić się będą cy wnętrze. Przy tej pracy wyroz- Od dwóch dni we wszystkich 
s7lkołach łódzkich odbywają się wy 
bory do komitetów rodziciellskich. 

KRONIKA 
W AZNE TELEFONY: 
Komenda Miejska M o . • . . . 
Pogotowie Ratunkowe PCK 104.44. 

Straż Pożarna . . . . . . , • . 
Miejski Ośrodek Informacji , • , 

253-60 
134-15 
117-11 

8 
!59-15 

aptelf 
Dzisiejszej nocy dyżurują a,ptek1: 
Antoniewicz (PabianJ.cka 56), Danielecki 

(Piotrkowska 127). Gcm:zycki (Daszyń• 
sl<iego 59), Apt. Spoi. 56 (Z ielony Rynek 
nr 37), Karlin (Wscho.dnda 54), Zagórow• 
ska (Liman·owskiego 37). 

przed nowobudującą się' szikołą na pomieszczenia administracyjne, se- niła s•ię grupa lastrykarzy Kozłow­
Stokach stoi gromadka dzieci. By- kretariat, czytelnia, pokój kierow- skiego, wyrabi•ająca 360 proc. normy 
wają to „pierwszaki", a kiedy in- nictwa szkoły i pracownie: fizyczna ·i wyrabiający tyleż transportowcy: 
dziej uczni:owie 2 klas starszych. i chemiczna Tadeusz Kosatka i Wiktor Zwonnik 
Dzieci stoją przy otwartej bramie oraz przodujący mut'arze: Henryk 
i patrzą. Drugie skrzydło zajmować będzie Makowiński, Makarow i Tomaszew-

Mri!llął wrzesień, paździiernrik, w ogromna, nowocześnie urządzona sa- ski. 
k · la gimnastyc.zna, na parterze zaś w 

oncu Hstopad. W ich oczach upra- środkowej części gmachu będz!ie sza Na wiosnę rozpoczną się dalsze ro 
gni'Ona szkoła przybiera coraz real- boty, które w rz;imie nie mogą być tnia, łazienki i natryski, które bę-
niejsze kształty. Puste oczodoły o- dą połączone z salą gimnastyczną. zrobione, jak nip. rzeW!Ilętrzine tyn-
kien otrzymały ramy, potem osz'klo- kowanie i zakładanie parkiełu. Pro-I 
no je, w końcu pomalowano. Był to Na razie jednak te wszystkie wspa jektuje się także budowę obok szko-
znak, że już niedługo„. niałości są jeszcze niezrealizowane. qy demu dla nauczycieli Teren jest 

W starej szikole jest coraz trud- W· ogrzanym pr.zez kaloryfery girna- już wytyczony i od pdnied1'Jiałku 
niej. W ciasllJYm, drevmianym bara- chu pracują robotnky, wykońozają- PPB prz~tąpiło do wykopów. (a) 
'ku przy ul. Giewont 1 w cza•sie pau­
zy na korytar.zu ścisk niebywały, 

Ustępujące komitety, mimo du­
żych na ogół osiągnięć w pracy -
nie zawsze spełniały swe zadanJa, 
Ograniczyły one bowiem swą dzia­
łalność do niesóenia pomocy ma­
terialnej szkole, zapominając o 
tym, źe głównym ich zadaniem jest 
współpraca. ze szkolą na odcinku 
walki o podniesienie wyników 
nauczania. Niektóre komitety nie 
ujawniły w ogóle aktywnej dzia­
łalności. 

Apteka u. s„ Al. Kościuszki 48. czynna trzeba wychodzić na dwór, a lekcje 
całą dob<i bez przerwy. odbywają się i po połud!nliru, bo brak 

Głównym celem obecnych wybo­
rów było . dobranie odpowiednich 
ludl!i, zwiększenie ilości robotni­
ków wśród tych zespołów. 

I na tym odcinku wybory speł­
niły swe zadanie. Tak np. w szko­
le nr 132 przy ul. Wieri:bowej na 
26 członków komitetu wybrano 18 
robotników. 

TEA1.RY 
PA!QSTWOWY TEATR NOWY CUl. Da­

szyńskiego nr 34) - nieczyil!l'ly. 
PA!QSTWOWY TEATR Lm. ST JARACZA 

(ul. J air a<: za 27 /29) - o godz. 19 
!>Wieczór trzech króli" 

PANSTWOWY TEATR POWSZECHNY 
(ul. Obrońcćw Stalim,gradu nr 21): -
o gorlz. 19.15 „Obcy cleń". Zn1irbk.i 
wa!l:ne. 

TEATR Zll\IOWV „OSA" (Trauirutte Il 
o godzin,le 19,30 „Złote niedole" Wł. 
Krzemińskiego , z gośctmmym wystę­
pem Józefa Węgrzyna. 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ „LUT· 
NIA" (ul Piotrkowska nr 243) -
o godz. lY.15 „swobodny wiatr". 

PAŃSt'W. TEATR LALEK „PINOKIO" 
(-i1. Kopern"ka 16) - o godz. •7 „Pan 
Tero ·buduje dom". 

PAliiSTW. TEATR LALEK ,,ARLEKIN'' 
(ul. Piotr"r.owó-ka 152) - o godz. 17 
„Sambo i lew". 

PAliiSTWOWY TEATR ŻYDOWSKI: -
nieczynny. 

OSRODEK PROPAGANDY SZTUKI (Pa!l'k 
Sienkiewkza): Wystawa pt. ,.Grafilk.a 
Meksykańska w waJc<'! o Po.kó:l". -
Otw3rt.a od godz. 10-13 1 15-18. w 
nled7.iele i święta od 10-18. - Wstęp 
bezpłatny. 

KINA 
.ADRIA (ul. Slallrna lJ - dla młodzieży -

„Alel<~audcr Puszkin" - godz. 15,30; 
17,30; 19,30. 

BAŁTYK (Narutowicza 20) - „Pustelnia 
Parmeńska" - II ser.la' - godz.. 16,30; 
18,3-0; 2-0,30; dla młodz. niedozwolOl!'l.y. 

BAJKA Cullca Franciszkańska nr 31) -
. ,Ad.mira! Nachlmow" - godz. 18, 2-0; 
dozw od lat 12. 

GDYNIA (Diaszyńskiego 2) - „Program 
aktualności kra.!. i zagran. nr 45/.:;o. 
P. K. F. nr 48;50. „CtlowJek, którego 
kochamy", „Swi.at młodych'' nr 6/50, 
„Nauka i techn.;•ka" llll' 1/49 - godz. 
15. 16, 17, 18, 19. 20. 

HEL (ul. Legionów 2) - Ktno nieczynne 
z powodu remontu. 

MUZA cui. Pabtan!cka 173) - „Upadek 
Berlina" - I seria - godz. 18, 20; do• 
zwcJo.ny od lat 12. 

POLO~ollA (ul:ca Piotrkowska nr 67) -
,.Smlall ludzie" - godz. 17. 19, 21; 
dozv.·olcmy od la•t 7. 

PRZEnWIOS~HE (Ul. Zeromsk:lego 741 -
„Bitwa stalingradzka" II seru.a, godz. 
18, W; dnw. od lat 12. 

REEOlHJ (Rzgow;,k<a Zl - „Kcnstanty 
Z~s1~mow" godz. 18, 20; d<O<Z'W. 
Cd 'at 12. 

ROEO'.f'Hii rnlice Kilińskiego nr 178) -
.. \:'p"del< Berlin'l" I s·er'.<a - godz. 
18, 2n: dozw. od lat 7. 

RO lA CRz.gowska 84) - „Spotkao.le nad 
Łal>ą" - godz. 18, 20; d.ozw. od Lat 12. 

STYI.Q\~Y (ulica Klllńsklego OT 123> -
„~!<'.~~~ara.da" - godz. 18, 20; doziw. 
od lat 12. 

SWIT CBsłucltl Rynek) - „Bitwa !lt.alln• 
gradzka" - godz. 18. 20; - d()(ZW. 
od lat 12. 

TATRY CSlcnldew!.cza 401 - dla młodz. -
„Alelrna:ider Puszkin'• - giod<t. 16.30, 
18.30; 20,30; 

TĘCZA !Piotrkowska 108) - nieczynne. 
WISLA !ulica Daszyńskiego nr 1) 

„Sm!ali ludzie" - godz. 16,30; 18,30; 
20.30; dozw. od laot 7. 

WŁOKNIARZ !ulica PróchnlJka nr L6) -
„Smiali ludzie" - godz. 16,30; 18,3(); 
20.~0; dozw. od lat 7. 

WOLNOSC: cul. Napiórkowskiego nr 16J -
„Ostatni etap" - godz. 15, 17,30 20; 
d·nw. od lat 14. 

ZACUĘ'IA :zgier2ka 26) - „Górą dz.lew­
cz~ta" - godz. 18, 2o; dozwoJony od 
lat 12. 

• 
DZrECIOM DO LAT 6 WSTĘP DO 
KINA WZBRONIONY. 

Chrąc Jakol; uczcić dzień otrzymania 
d~·plomu, ,przyjaciele udali się rlo kil• 
'"la •.·1'i. a pot.em do kina. W nadprogra· 
m! 0 ujrzeli ~udowę Ludowej Woli I w 
tym rnomenrie obaj powzięli decyzję.„ 

klas. 
Nic więc dziwnego, że dzieciaki 

,nie mogą się doczekać chwili otwar 
cia nowej i;Zikoły, 

Dziś także przed nową s~kclą sto­
ją uczniowtiie. 
• - Tak bardzo chcicl:ibyśmy prze­
nieść się tutaj - mówi Hela Ko­
~h:Jrwska - jesteśmy bardzo oiekawi, 
Jak wygląda sUroła wewnątrz, bo z 
wi'er.zchu wygląda tak ładnie. 

- Ale nann nrie wolno tam wejść 
- dodaje Bodzio Olszewskii - a tak 
byśmy chci'eli. 

W tym tygodniu marzenia dzieci 
zostaną spełnione. OLęść z nich za­
cznlie uczyć się w nowej szkole. 14 Foto - ,,Dz. L. „ 
sal na I :i II piętrze czeka na ucz­
nli:ów. W biaiłych, długich koryta­
rzach stoją rzędy ławek, czekają­
cych 111a ustawienie. Lecz nie wszy­
sVko jeszcze jest gotowe, parkiet 
jest nie nałożony i na razie będvie· 

Nad zwalcz~niem chorób zawodowych 

w .ierzymy, źe nowowybrane ko­
mitety będą pracować dobrze, że 
spełnią swoje za.dania, źe przyczy• 
nią się 'do udostępnienia dzieciom 
robotników i mało i średnior&l­
nych chłopów dr,lszej nauki i roz· 
toczenia nad nimi toskliwej opie­
ki, że czuwać będą nad demokra­
tycznym kierunkiem wychowania 
d7lieci i młodmeży szkollnej, w zwal 
czaniu wpływów elementów reak­
cyjnych na młod:llieź, że dążyć bę­
dą do wytworzenia harmonijnej 
współpracy wychowawczej domu 
i szkoły, źe udzielać będą pomocy 
rodzicom w ~rganizowaniu pracy 
domowej uczniów. 

Nowowybranym komitetom ży­
czymy owocnej i pożytecznej pra-

obradują lekarze całej Polski 
prowrizoryc1'lna podłoga. Wczoraj rozpoczi:la się w Łodzi 3-

Zupełne ukończenie szkoły projek dniowa ogólnopols~ • ~on~eren~ja 
tuje Slię na 1.9.1951 r. Na razie ukoń lekarzy -:- pr-zed_staw1c1eh osrookow 
czona jest tylko środkowa część gma I zwalczama chorob zawodowyc~. Na 
chu ale oba skrzydła nie ~ją je- obrady przybyło koło 70 osob -
szc-J.e podłóg. • profesorów ~kademii Medycznych, 

Zebrania odczyty 
DZIS: 

- W Ośrodku P:ropagandy S2ltuki (Pa·rk 
SJenk.iewie2.1a>), o godz. 1'9.Ni odczyt mgr. 
G. Tiimofi.ejewa pt. „Przyjaźń Pusl'Jk>ima 
z Mi-ckiievriczem". Recyta<tor: W, MrO<' 
ZO'WlS<k!i. 

- W lokalu St.owa!I'.oyszeniia Inż. i Te• 
chnlków (Piotrkiow.sOOa 102), o godz. 19 
odczyt dyr. s . Cichookiego pt. „Udzi.ał 
techn1ioka w wyk<mamlu zadań P1a1n<U 
6·letn•liego w przemyśle jedwal:m.tezo.ga­
lan teryjnym". 

- W loka1\u (PliO>trnloow&ka 126), o godz.. 
18 2lebrn•nie ii!liformacyjne Zairządu OkT. 
L. LiJgi Mo1~kiej. 

- W sa~i Państw. S2lko.ly Teatrów 
Ochotlnlczych (Gdańskla 32), o gooz. 19 
Wieczór literacki z orecytaejami. słowem 
wiążacym i ilu.s.tra.cją muzyczną pt„ 
1,Mic,kjewdcz - Puszkin''. 

RADIO 
WTOREK, 28 listopada 

11.50 .,Głlos mają klobiety", 11.57 Sygn. 
1 Hej111Jal, 12.04 D2li·en„ 12.J5 CWJ'k<>W~~i: 
„Pory roku" w wyik. E. Chojn1oklej, 
J.2.3<> Aud. dla Wlsi, 12.45 W i.ud. dl'a wst 
- a'ejp. H . Sroolatgl pt. „Łódzki PZGS 
wykonał plany ro=e na dwa m•ce 
pr~ed ternnilnem'•. 12.55 Przet-wa. 13.25 
'Progr. dn11a, 13.30 Aud. szkolna d1a kl. 
I-II - „Z ?}osenką jest nam wesoło", 
13.50 Aud. SVJ!rolna „u nas i na świecie•', 
14.10 P-oit . dla !kursów ipa1rtyjnych I sbop­
nLa. 14.30 Aud. szkóJna dla kil. lice.al• 
nych - „L!·tet~ poilSJQa. w obraziacll" , 
14.50 K.one. w wyllc. Zesipo.łu A. Wierni­
ka, 1a.30 A.ud. d.lta świietl. d7Jloeolęcyeh -
.,CzaJrodzliej3kti skr~" (12), 15 50 Bee­
thov~ - Son<a!ta As-<lur. Clij). 26. 16.10 
Przeg!. pra.sy 1!t., 16.20 W aud .. ,Co wia•r• 
to przeczytać" - omów. oowi•eśC!! Tra­
veorua pt. „W jarnzm.ioe" . 16.W Muz. ba• 
letlOwa P. C21ajkowski·ego, 16.45 Aktualn. 
łód;r,kie. 16.55 Komu.n., 17.00 Dzien.„ 
17.15 Rezerw.a . 17.45 „Marrceli Nowotko" 
- pog„ 18.00 Muz„ 18.10 AUt<l. dl.a 
świet.llic, 18.30 „Cmow:iek, k16ry wycho• 
wal szcześ.J.iwych ludl:i" - fel. E. Woź­
!llłiia·k 18.40 Pieśni masowe różnych na• 
1iooów, 18.55 Progt. lok. na Jutro, 19.00 
„w~~chn. Ra<iJ<ow.a", 19.2n Muz. lud .. 
19.40 Lekcja jęz. res„ 20.0o Dzien. 20.~0 
Konc. symf„ 21.30 Muz. i aoktuaan„ 22.00 
"K-omun. n1eteor0Logi.czny. !':2 02 „Dzikus•' 
- iwwela dźwięlrowa. 22.27 Muz. t.an., 
23.00 ostatn . w.iJa•d.-0mości, 23.10 Muz. po• 
waiżna, 23.55 Progr. na jutro, 24.00 Ko­
n1ec aud. 

B u D u 

lekarzy chorob zawoidowych oraz le­
karzy fabrycznych z całego kraju. 
W zjeździe wzięli również udział 
goście czechosłowaccy: prof. Jaro­
sław TEISSINGER, prof. med. pra­
cy w Pradze i dyrektor ta.rot. In­
stytutu Medycyny Pracy, dr FAJ­
KUS - wierownilr Wydz. Higieny 
Pracy Ubezpieczeń Społecznych CSR 
dr Helena STAHLOVA - kierownik 
wydzi.ału higieny pracy w Min, Zdro 
wia CSR, dr Jan Mii.ller - współ­
pracownik Instytutu Medycyny Pra 

OdUJolanie 
przedstawienia 
»Wieczor trzech króli« 

Dyrekcj,a Państ:wowego Teatru W-0.Jsk.a 
Pol.s.k.iego podaje do ogó::ncj wiiadmnoś' 
cl, że prred:;tawhenie „VVieczoru trzech 
króW' w środ·ę dnia 29 ł:stqpaida 1950 r. 
godz. 19 z przyczyn o.cl DyrckcjJ Tea•tru 
nie:z.aileżnyc.h, zas'11a•i'e odw.olam.e. B!Joety 
zakup1one noa ten dzi.eń W1aline są n•a 
dz'.oeń 7 grudni~ 1950 r. g,codz. 19. 
Jedinocz,eśnie p·rizy<pcmh11a si<:. że od 

dnfa 28 bstopact.a 1950 r. wJecmme 
przed~tawien;•a rCJ.ZiPOCzyn.ają s,lę o god·:. 
19, a me jGJk do tej :pory o godz. 19.15. 

J M y 

cy w Pradze, dr NOSAL - kierow­
nik klinilki Med, Pra.cy w Bratysła­
wie. 

Z Warszawy na otwarcie konfe­
rencji pr.iybył min. l{OŻUSZNIK, 
przedstawiciel KC PZPR--dr PRZY 
SUSKI i przedstawiciel CRZZ ob • 
GAN. 

Zebranych po'witał w sali Poli.­
klimkri Chorób Zawodowych rek­
tor Akademii Medycznej prof. dr 
PALUCH, po czym przemówił min. 
Kożusznik podkreślając, źe zjazd 
powinien przyczynić się do ściślej­
szego związania nauJQi z lecznictwem 
chorób zawoldowych J rorzwojem u­
rządzeń higienicznych w zakładach 
pracy. Pierwszy refent na temat 
zagadnienia. wentylacji w 'ZR.kładach 
pracy wygłosił prof. dr B. Nowa­
kowski. 

Zakończenie zjazdu nastąpi w dn. 
29.11 br. (k) 

Wieczór pieśni, 
muzyki i tańca 

cy. (w) 

Podoba nam się 
praca qór„lha 

Do_ Komendy Miejskiej P.O. „SP" 
- Łódź, nadchodzi wiele listów ze 
Szkół Górniczych. MłodZi górnicy wy 
rażają w nich wiele radości i dzięku 
ją. Komendzie, która ich przesłała do 
szkoły . 

Oto jeden z listów: 
„J est em w Szkole Górniczej w 

Wałbrzychu. Szkoła naszci mieści si~ 
w dużym budynku, który stoi u pod-
1ióia gór Smletów 1ta tle lasów. Je8t 
nam tu bardzo wesolo, mamy wiele 
rozrywek jak: gry w piłk11, sport i 
wiele innych. Uczymy się w szkole i 8 
dni pracujemy w kopalniach. 

Nauce i pracy oddajemy się z wiel 
kini zainteresowaniem, by jak naj­
szybciej zaczqć pracować samodzfol· 
nie jako wykwalifikowani fachowcy 
w kopalniach, gdyż dobrze rozumie­
my i zda.iemy sobie spraw~ z tego, :że 

3cl ld.stippad.1 b . ;r. o godz. 19 w sali przed ca.łą klasą robotniczą - a t1rm 
Teatru Sv..1i.etl:iJcowego ORZZ (Triaugutta samym i przed nanii - stoi wielkie 
18) odbęó:lli.e się „Wieczór pleśni, muzy, d 
ki i tańca". za anie, iakini jest wykonanie Planu 

w cl'Jęści airtystycimej weMną oozJ.ał 6-letniego, poza tym praca ta bardzo 
wyróżnJ1one zes,p.oły śWliet:Joieowe Związ- nam się podob(I. 
ków Zawodowy-eh Metalowców. 

Bilety bez.p!a,tne rozptiO'\v<adz.a~ą zwJąz-1 TADEUSZ BLACHOWICZ 
1ti Zaw·Odowe. PSPPW nr 28 Mloszowa. 

9 SZALONY SZOFER, W dln. 11 bm.,~ ze SWyC!h obowi~ów. Skuoflk! ~ 
o godz. l'i.10 d%l!.eci ~ 1111' 11~ porze- laa<tll"'bly&k;aW\icy są„, błyskawtlic21ne. Dz1• 
chod2lity pneri: uID!lcę na rogu uil. !lzgow• kii nilemu lilmlba spófulli-eń spadła już do 
skiej i Kiap1ilCZJl'J.ej. W pewnym momen• m!lni'lnu.m. a 
Ci·e nadjechał samochód cdętarowy i mi- * ORTOGRAFICZNY KWIATEK. Ro. 
mo :zmtaJków 11Ja,uozycie!La n'lle za<tny:mał śme an n.a szyldJZJie rekloamującym za• 
się, ty~kio pojechał da~ej przerywając: •kład ZitbaQdujący Stlę przy uJ. P~otrkow­
.rząd <W!ecd.. Przechodn!te bY'lil oburzeni Sk!!iej 252. Sbowo „wwkarum.cja" nap[• 
i notując Sklr7,ętnie nrumer samoohodu sano tam „wu.!1kam21acla". Dobrze było. 
iprzynekl!i sp.rawę poruszyć tam gd:1Jle by, aby kwiatek ten doczekał się wresz• 
naJleży. Num~ b11z.znl: A 27-997. cie przekwitnJi.ęc:ia.. * PLAKAT-BŁYSKAWICA. W IU * ZAGADKA NASZEGO MIASTA 
Sz.kole TPD zastosowano nowy sposób (115). Odgadnąć po cz.ym przechOdme 
wa1ki z bumelantami. Co pewien czas po:z.nają, że w pobld!żu znajduje się Jote­
n·a kloryńa'!'zu wywieszany je.st plaka.~- rjia. k:sią:ikow;;>. 

błyskawica, na którym publikowane są ·nom.u:poqo eu :,15 q;:i<l:o 
nazwiska ucznilów Il!te \vywiązują<:ych -l!Ce.r.ir~iuod qoesoi Od :ipaiModpo 

(2) <JHCESZ REGIJLARNll! 
OTRZYMVWAC GAZETE 

WPŁACAJ 
PU NKTl1 Al.NU!: 

PRENUMERAT! 

W V D A W r Ą~ 
Spóldz. Wyd Oświat. „Czytelnik". 
Reda•kcja 1 administoracja: Lódź 
Piotrkowska 96. tel. 217-82 2-09-02'. 
204.75 - Dział sportowy 208·95. 
DZJ!ał Miejski 114.32 - Dział Ko­
respondentów 2-07-18. - Dział Oglo• 
szeń 123.33 - Wieczorem od go­
dziny 17,00 telefon RedakcJl tylko 

114-32 Sportowy 208·95 
Redakcja rękopisów nie zwr.aca , za 
treść I terminy ogło.szeń nie biene 
o d p o w i e d z I a 1 n o ś c i, 

W biurze werbunkowym Ministerstwa - Po naszym kraju biegną we wszy~t- zroblł nair widocznie dodatnie wrażenie, 
Budownictwa, dokąd udali się nazajutrz. kich kierunkach pociągi z cegłą, ja!< gdyż zbliżył się doń i wyciągając r~ke 

Prenumeratę „Dziennika Lód.z· 
kiego" przyjmuje PPK „RUCH" 
Łódź, ul. Piotrkowska nr 61 tele­
fon 180.74 Nr konta PKO VTI•567. 
~enumerata miesięczna 4 zł 5 rr. 

zastali pelną poczekalnię ludzi. czerwone krwinki w naczyniach krwio rzeki: 
Br! taro między innymi cały zespól nośnych. Im więcej czerwonych krwi• - Doktór Olszański jestem. Czy pan 

orkiestry z ln.strumentaml. nek, tym orgMlzm silniejszy.„ uważa, że tak! stary lekarz, jak ja mo• 
Jakiś starszy pan perorował właśnie: Mówca urwał na widok Agapita, który że dę tam na coś przydać' 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~--~~~~~~~~~-
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